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Przed 
nowym okresem

Sojusz Polski i Czechosłowacji stał 
się faktem dokonanym. Obecnie zo­
staną -przeprowadzone obrady celem 
zawarcia układu kulturalnego i go­
spodarczego.

Przed wojną z Niemcami Czecho­
słowacja była poważnym dostawcą 
<Иа Polski. Wyprzedziła ona bowiem 
nawet Francję zajmując wśród na­
szych, dostawców piąte, a wśród od­
biorców 8 miejsce.

Obecne -nasze warunki gospodarcze 
zmienny się w poi ownatuu ao okresu 
przeawojbiiiiegu. Sytuacja w uzeciiu- 
słowauji nie шедиі wlÇilszcj zmianie.

Co ooecnte możemy wy woź w du 
Czechosłowacji? Przede wszystku.-i 
SUętjLC/l, SlUL, ilAlWUZy ÖL,vU#U,Lllt,,
су «ul 4 pyt uy<ikuwy. iMoaz enapur«, 
ouuîity lu vy«no pi ąd еіемгусйпу uo- 
Staruzaiiy z terenów vva<urzyu,,a.

' Przed wojną Czechosłowacja do­
starczana nani ma<,efwuy wtuKienni- 
cze i papier. Nie wiaaomo jeszuZu, 
czy wyburczą nasze srodni dew.zowe 
tui pu*uun<.e za te maierMły, ale паю- 
muasi -przemysł maszynowy i ja.ma- 
ceuiycziio-CiLeiniczny w czevru,sto- 
wauji będzie z pewnością pracował 
dui Polski.

Poważne zagadnienie będzie rów­
nież stanowa w naszym, baansie han­
dlowy ni z Czechosłowacją tranzyt ko­
lejowy do -naszych poriuw na £>ał</y- 

- ku. Przed wojną KOieje polskie prze­
woziły 2 miliony ton rud z Czecho­
słowacji do Gaańska i Gdyni.

Również Polska korzystać będzie z 
tranzytu przez tereny Czechosłowa­
cji w wywożeniu naszego eksportu do 
krajów poiudmowo-zacnodnich.

Obie strony przywiązują wielkie 
znaczenie do budowy kanału Dunaj— 
Odra. Powstanie wówczas wielka ar­
teria wodna na szlaku Bałtyk -Mo­
rze Czarne, które spowoduje spaueu 
kosztów przewozu i podniesie zdol­
ność handlową i zyski gospodarcze 
dla Polski i Czechosłowacji.

Takie oto powstają perspektywy 
praktyczne zawartego sojuszu z są­
siednim narodem. Słusznie powie­
dział minister Ribka, że Polska po­
trzebuje Czechosłowacji a Czechosło­
wacja — Polski.

Duxi narody sąsiadujące ze sobą 
nie tylko utrwalą swą przyszłość na 
podłożu politycznym, nie tylko wzmo­
gły swą obronność i spotęgowały 
moc militarną, ale jednocześnie zwią­
zane bratnim sojuszem rozpoczęły bu 
dowę okresu dobrobytu г роту ślno- 
ści gospodarczej, co jeszcze więcej 
wzmoże potęgę obu narodów.

A. Turczyrwwicz.

Wczorajszy dzień obrad
ministrów spraw zagranicznych

MOSKWA (obsł. wł.). W dniu 
wczorajszym w czasie obrad konfe­
rencji ministrów spraw zagranicz­
nych Wielkich Mocarstw uzgodniono 
kwestię rozpatrywania sprawy Chin 
w czasie rozmów nieoficjalnych.

Następnie ministrowie określili za­
kres spraw przekazanych do rozpa­
trzenia zastępcom ministrów spraw 
zagranicznych. Między innymi mają 
oni przygotować materiał w sprawie 
demilitaryzacji, denazyfikacji, repa­
triacji, oraz sprawy centralizacji 
władz niemieckich.

Na zebraniu, któremu przewodni­
czył minister Marshall, głos zabrał 
minister Mołotow, który ostro skry­
tykował dotychczasowy stan rzeczy w 
w anglosaskich strefach okupacyj­
nych Niemiec, podkreślając, że do­
tychczas istnieją tam jeszcze oddzia­
ły wojskowe niemieckie. Jednocze­
śnie minister Mołotow zwrócił uwa­
gę na fakt, że dotychczas nie został 
wykonany plan odnośnie wielkiego 
przemysłu niemieckiego i jego ogra­
niczenia. Plan ten ma być w całości

Cynizm i zwierzęcość Hoessa
WARSZAWA (obsł. wł.). Na wczo­

rajszej rozprawie przeciwko katowi 
Oświęcimia Hoessowi, prokurator 
Cyprian skierował szereg zapytań 
pod adresem oskarżonego.

Hoess złożył odpowiedzi, świadczą­
ce o jego całkowitym zwyrodnieniu.

Opowiedział on o wykonywaniu 
egzekucji, stwierdzając, że został 
wezwany przez Himmlera, który 
oświadczył mu, iż Oświęcim najlepiej 
nadaje się do masowych tajnych 
egzekucji nad Żydami. Opinię tę miał 
wypowiedzieć Hoess w porozumieniu 
z Eichmanem.

Ustalono wówczas, że egzekucje 
wykonywane w samochodach nie da­
ją się tak ukryć przed opinią, jak 
tego życzyli sobie hitlerowcy. Egze 
kucje te przy tym — mówi oskarżo­
ny — nie mogły mieć charakteru ma­
sowego.

Dlatego też postanowiono zastoso­
wać gaz Cyklon B, który po raz 
pierwszy użyto przy mordowaniu 
jeńoów radzieckich. Następnie przy­
stąpiono do masowego trucia Żydów.

W dalszym ciągu oskarżony mówi 
o tym, że złoto z zębów ofiar było 
stapiane w bryły wielkości cegły i 
odsyłane do banku Rzeszy, skąd wę­
drowało do Szwajcarii i zamieniane 
było na dewizy.

Kosztowności zrabowane w obozie 
były przewożone do Berlina pięcioto- 
nowym samochodem. Rzeczy inne, 

wykonany na rok 1949, gdy tymcza­
sem stan obecny nie zapowiada moż­
liwości dotrzymania terminu.

Minister Marshall wyraził zadowo­
lenie z raportu, jaki złożyła Między­
sojusznicza Komisja w Niemczech 
oraz zaznaczył, że stan w strefie 
amerykańskiej jest zadawalający.

Jako następny głos zabrał mini­
ster Bevin omawiając zagadnienia

Dlaczego i poco?
NOWY JORK (obsł. wł.). Radio 

Nowy Jork podało do wiadomości 
krótką notatkę z której wynika, że 
jeden z autorów czteroletniego planu 
niemieckiego Karol Kraucht został 
zaproszony do Stanów Zjednoczo­
nych.

W wiadomości tej nie byłoby nic 
szczególnego gdyby nie fakt, że obok 
owego słynnego planu czteroletniego 
Kraucht był Tównież autorem pro- 

jak ubrania przeznaczano dla ludno­
ści niemieckiej.

Na zapytanie prokuratora Cypria­
na, czy sumienie pozwalało Hoesso­
wi dokonywanie tych okrucieństw, 
oskarżony odpowiada z całym spoko­
jem, że z chwilą otrzymania rozkazu 
nie zastanawiał się nad tym, co po­
wie mu sumienie.

Krzijie Zasługi 
uu od minisi rac jiza działalność

BYDBOSZCZ (obsł. wł.). Na ostat­
niej Konferencji Starostów Powiato­
wych i Prezydentów Miast wydzielo­
nych w Urzędzie Wojewódzkim, Prze­
wodniczący Woj. Rady Narodowej 
dr Wiechno udekorował Złotym 
Krzyżem Zasługi Wicewojewodę An­
toniego Jakubowicza, Prezydenta 
Miasta Bydgoszczy Twardzickiego, 
prezydenta miasta Inowrocławia Ada 
mowicza, Starostów Powiatowych 
Rześniowieckiego z Chojnic i Jaro­
cińskiego z Szubina.

Srebrnym Krzyżem zasługi Staro­
stę Pow. Leona Przybysza z Lubawy 
Onegdaj w gabinecie ob. Wojewody 
zostali udekorowani następujący pra­
cownicy Urzędu Wojewódzkiego:

Złotym Krzyżem Zasługi: Naczel­
nik Wydziału Kultury i Sztuki prof. 
Jerzy Remer.

Srebrnym Krzyżem Zasługi zast. 
Naczelnika Wydziału Kultury i Sztu- 

dotyczące strefy brytyjskiej w 
Niemczech.

Na następnej sesji ministrów spraw 
zagranicznych prawdopodobnie mini­
ster Bevin odpowie na zarzuty odno­
śnie anglosaskich stref okupacyj­
nych w Niemczech.

Ambasador radziecki w Waszyng­
tonie Nowikow został wezwany do 
Moskwy. Ambasador Nowikow uda 
się w podróż samolotem.

jektu utworzenia obozu koncentra­
cyjnego i katowni w Oświęcimiu» 
który miał stać się bezpłatnym pun­
ktem gromadzenia sił roboczych dla 
niemieckich zakładów przemysło­
wych pod Oświęcimiem.

Ostatnio, jak stwierdza komenta­
tor radia nowojorskiego, Kraucht 
miał stanąć przed sądem wojskowym 
w Niemczech, jako oskarżony o po­
pełnienie przestępstw wojennych.

Nie wiemy z jakiego powodu przed 
sądem tym nie stanął. Nie wiemy 
również jakie były powody zaproszę- 
nia Krauchta do Stanów Zjednoczo­
nych. W każdym razie stwierdzić na­
leży, że zaproszenie takie wydaje się 
conajmniej dziwne, nie mówiąc już o 
niesmaku, jaki budzi w opinii. Cieka­
wi również jesteśmy, czy przy powi­
taniu „miłego gościa“ gospodarze, 
którzy skierowali to zaproszenie 
uścisną serdecznie rękę autora pro­
jektu utworzenia tej straszliwej ka­
towni, jaką był Oświęcim?

ki dyr. Marian Turwid, kierownik 
Oddziału w Wydziale Ogólnym Anto­
ni Bohdanowicz oraz podreferendarze 
Stanisław Grzesiak i Józef Łazarz.

Brązowym Krzyżem Zasługi pod­
referendarze Gerard Ganasiński, He­
lena Grąbczewska i Julia Krane.

Uroczystego aktu wręczenia odzna­
czeń dokonał Wojewoda Pomorski ob. 
Wojciech Wojewoda.

Odroczenie procesu
RZYM (obsł. wł.). Mający się tu 

rozpocząć proces 10-ciu faszystów 
oskarżonych o zamordowanie 30-tu 
osób sąd musiał odroczyć ze względa 
na niezwykle wrogą postawę publicz­
ności wobec oskarżonych.

W chwili rozpoczęcia rozprawy pa- 
dły na sali okrzyki i tłum chęiał się 
rzucić na oskarżonych.
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Wnika z biurokracją
Kurjer Popularny pisze:
Przy Prezydium Rady Ministrów 

znajduje się niezwykle ważna i poży- 
teeczna dla kraju instytucji, n któ- 
reej się stanowczo za mało mówi i 
pisze. Instytucja ta — to Biuro 
Usprawnienia Administracji.

— Naszym głównym zadaniem — 
mówi wicedyrektor biura, ob. Czar­
necki — jest walka z przerostami 
biurokratycznymi oraz organizacja i 
uzdrawianie administracji.
CO ZBĘDNE — ZLIKWIDOWAĆ

— Usprawnienie administracji, a 
co zatem idzie i zwalczanie biurokra­
cji, to problem skomplikowany i tru­
dny. Zadaniem naszym jest niedopu­
szczenie do tworzenia się zbędnych 
urzędów i instytucji oraz likwidowa­
nie niepotrzebnych, które powstawa­
ły w pośpiechu budowy zrębów na­
szej organizacji państwowej. Powsta­
wały u nas liczne, samodzielne uizę* 
dy w terenie, jak np. powiatowe, czy 
wojewódzkie Urzędy Ziemskie, które 
fungowały bez powiązania z innymi 
władzami, a w szczególności z wła­
dzami administracji ogólnej. Dotyczy 
to również powiatowych i wojewódz­
kich urzędów Informacji i Propa­
gandy i innych. Dążymy do zespole­
nia tych instytucji z władzami admi­
nistracji ogólnej, przez likwidację 
ich samoistności.

ZAMIAST 60 WYDZIAŁÓW —20
Dużo również wysiłku Biuro po­

święca sprawie likwidacji namiernej 
ilości departamentów i wydziałów w 
naszych ministerstwach. Były M:ni- 
sterstwa, gdzie z 60 zredukowaliśmy 
ilość wydziałów do 20. Przyczyniło 
się to świetnie do usprawnienia pra­
cy, a co za tym idzie do zwalczania biu 
rokracji na tym terenie.

Najtrudniejszym zadaniem w od­
biurokratyzowaniu kraju jest sprawa 
dokładnego rozgraniczenia kompe­
tencji. W pierwszym okresie odbudo­
wy, instytucje i urzędy tworzono 
szybko, a w tym pośpiechu nie zaw­
sze postarano się o wyraźny i szczę­
śliwy podział ich kompetencji.

Zakup /boża
WARSZAWA PAP. Polska delega­

cja w Waszyngtonie, w skład której 
wchodzą przedstawiciele Minister­
stwa Aprowizacji i Handlu, zakupiła 
za wolne dewizy 18 tys. ton pszenicy 
konsumpcyjnej i 11 tys. ton pszen:cy 
w mące z alokacją na kwiecień br. 
Pertraktacje o zakun dalszych partii 
zboża są w toku. Obok dokonywa­
nych zakupów w Stanach Zjedncczo-

DziennikirzB Czeshosla vaccy w Pals’tiej A]?uji Prasawej
WARSZAWA PAP. Po południu 

dnia 11 marca 1947 r. przybyli do 
gmachu Centralnej Redakcji PAP 
bawiący w stolicy przedstawiciele 
czechosłowackiej agencji urzędowej 
„Oeska Tiskova Kancelai“ w osobach 
starszego radcy Krbeca, redaktora 
Jicana oraz stałego przedstawiciela 
tej agencji w Polsce — redaktora 
Martinka. Gościom towarzyszył n. 
Varwik z czechosłowackiego Mini­
sterstwa Informacji.

Po zwiedzeniu urządzeń technicz­
nych i zapoznaniu się z pracą PAP, 
goście czechosłowaccy odbyli konfe­
rencje z kierownictwem Agencji. 
Omawiano sprawę żywszej wymiany 
informacji prasowych między obiema 

KRYTYKOWAĆ NIE TYLKO WOL­
NO, ALE NALEŻY?

Dalsze sposoby usprawnienia na­
szej administracji, to zorganizowanie 
i wzmożenie już istniejącej kontroli w 
poszczególnych resortach, jak rów­
nież uporządkowanie naszych urzę­
dów po prostu od strony kancelaryj­
nej, aby w konsekwencji interesan­
ci załatwiani byli w sposób najbar­

Hitleryzm podnosi głowę
PARYŻ PAP. Przemawiając w San 

Moritz wicepremier francuski Tho­
rez oświadczył, iż hitleryzm na nowo 
podnosi głowę w Niemczech. „W 
przededniu konferencji moskiewskiej 
— powiedział Thorez — konferencji, 
która musi zadecydować o losie Nie­
miec, od czego zależy los Francji, — 
jesteśmy przerażeni tym, że jeden z 
z naszych sojuszników ma raczej za­
miar odbudować Niemcy, niż dopo­
móc nam. Pragniemy sprawiedliwo­

Rozruchu na Formozie
LONDYN PAP. Agencja Reutera 

donosi z Szanghaju, że na Formozie 
ponownie wybuchły rozruchy. W Tai­
peh i Port Keelung, tłumy usiłowały 
wedrzeć się do budynków rządowych. 
W Keelung dwie osoby zostały zabi­
te, liczba ofiar w Taipeh nie jest 
znana. Walki trwały całą noc i w 
obydwu miastach wprowadzono stan 
wojenny. Wyspa Formoza należała 
dawniej do Japonii i jest zamieszka­
ła przez około 4.500.000 ludzi. Obec­
nie znajduje się ona pod administra­
cją chińską. W ubiegłym tygodniu w 
Teipeh, stolicy wyspy wybuchły roz­
ruchy, w czasie których około 400 
Chińczyków, przeważnie urzędników 
zostało zabitych. Rozruchy wybu­
chły w czasie rewizji, dokonanej

w Ameryce
nych prowadzone są rokowania z Ka­
nadą o zakup poważniejszych partii 
żyta. Zarysowują się również możli­
wości dokonania zakupu zboża w Ar­
gentynie.

W Argentynie przebywa obecnie 
polska delegacja, która prowadzi o 
zawarcie traktatu handlowego, który 
umożliwi Polsce sprowadzenie arty­
kułów żywnościowych z tego kraju.

agencjami, ustalając techniczne 
przedsięwzięcia, które już w najbliż­
szym czasie pozwolą na usprawnienie

Bomby pękają
JEROZOLIMA (obsł. wł.). W 

związku z ostatnio dokonanymi na 
terenie Palestyny zamachami terro­
rystycznymi, rzecznik wojskowy bry­
tyjski oświadczył, że po tych zama­
chach aresztowano 11 terrorystów 
żydowskich.

Akcja terrorystów nie osłabła jed­
nak i już na drugi dzień po oświad­
czeniu rzecznika wojskowego, w go­
dzinach wieczornych nastąpił gwał- 

dziej prosty, jasny i szybki. W tym 
celu szkolić będziemy specjalnie na­
szych urzędników.

Społeczeństwo winno współpraco­
wać z nami i głośno mówić o niedo- 
maganiach w naszej administracji i o 
konieczności takich czy innych re­
form, czy poprawek. Czym więcej 
uwag pod adresem jakiegoś urzędu 
będzie, tym bardziej wyjdzie mu to 
na zdrowie — kończy dyr. Czarnecki.

ści i dlatego domagamy się, aby na­
ród niemiecki, który kroczył za Hi­
tlerem, obecnie naprawił wyrządzone 
szkody. Domagamy się, aby Niemcy 
zostały rozbrojone i ziem iii tary zora­
ne, aby ciężki przemysł znajdował się 
pod kontrolą. Domagamy się aby Za­
głębie Rułiry zostało umiędzynarodo­
wione. Zagłębie Ruhry nie może do­
starczać Niemcom środków, zmierza­
jących do rewanżu, lecz do odbudowy.

przez władze chińskie w poszukiwa­
niu szmuglowanego tytoniu. Wwóz 
tytoniu jest zakazany ponieważ 
wprowadzony został monopol tyto­
niowy.

We wrześniu ub. roku do Nankinu 
przybyła delegacja, która stwierdzi­
ła, że ludność Formozy jest niezado­
wolona z urzędników chińskich.

Stowarzyszenie mieszkańców For­
mozy w Szanghaju niedawno zwróci­
ło się do (generalissimusa Czang Kai 
Szeka z wezwaniem o wprowadzenie 
reform na Formozie.

LONDYN PAP. Agencja Reutera 
donosi, iż premier rządu chińskiego, 
generalissimus Czang Kai Szek 
oświadczył, że wysłał wysokiego 
urzędnika państwowego na wyspę 
Formozę dla zbadania powodu wyni­
kłych tam rozruchów. Premier dodał, 
iż jednocześnie wysłano na Formozę 
oddziały wojskowe dla przywrócenia 
porządku.

Według niepotwierdzonych wiado­
mości, podanych przez prasę chińską, 
powstańcy na Formozie zaatakowali 
biura rządowe w Taipeh ogniem ka­
rabinów maszynowych i moździeży i 
zawładnęli znaczną częścią miasta. 
Urzędnicy chińscy i ich rodziny zna­
leźli schronienie w gmachu rządo­
wym, strzeżonym przez wojsko.

łączności między ośrodkami informa­
cji prasowej obu zaprzyjaźnionych 
państw.

w Palestynie
towny wybuch w dzielnicy Mea She- 
arim w Jerozolimie, gdzie mimo sta­
nu wojennego akcja zamachowców 
przybiera na nasileniu.

Władze są zdania, że jest to dal­
sza akcja zamachowców, którzy pod­
rzucili bombę. W tym wypadku wy­
buch zniszczył jedynie część budyn­
ku. Ofiar w ludziach natomiast nie 
było.

Wielki meteor
MOSKWA PAP. Rotnicy daleko­

wschodniego zarządu geologicznego 
odnaleźli miejsce, gdzie dnia 12 lute­
go rb. spadł wielki meteor w tajdze 
Usuryjskiej, w odległości 50 kim od 
stacji Iman. W miejscu, gdzie upadl 
meteor utworzył się olbrzymi lej, ж 
którego wydobywają się gęste kłęby 
dymu. Dokoła jest prawie 30 mniej­
szych lejów o średnicy od 15 do 25 
metrów. Meteor zarył się w ziemi na 
głębokości 10 metrów. Cała powierzr 
chnia ziemi usiana jest odłamkami.

Meteor, który waży prawdopodo­
bnie kilkadziesiąt ton, składa się 
głównie z żelaza. Dla dokładnego 
zbadania meteoru, specjalna ekspedy­
cja Radzieckiej Akademii Nauk uda­
ła się samolotem na miejsce, gdzie 
spadł meteor.

Manifestacje na granicy 
polsko-czeskiej

CIESZYN PAP. W dniu podpisa­
nia w Warszawie układu o przyjaźni 
i wzajemnej pomocy między Polską a 
Czechosłowacją odbyła się na moście 
granicznym na Olzie w Cieszynie ser­
deczna manifestacja. Stała się ona 
wyrazem radości ludności polskiej i 
czeskiej z okazji podpisania układu 
będącego trwałym wkładem w pokój 
światowy. Z polskiej strony przema­
wiał Prezydent miasta Cieszyna ob. 
Smotrycki oraz w imieniu władz wo­
jewódzkich ob. Berek z Katowic. W 
imieniu władz czeskich zabrał glos 
zastępca przewodniczącego Powiato­
wej Rady Narodowej w Czeskim Cie­
szynie ob. Blecha oraz sekretarz Ko­
munistycznej Partii Czechosłowac­
kiej na okręg Czeskiego Cieszyna ob. 
Malarz. Wyraził on w imieniu ludu 
pracującego radość, że dochodzi do 
trwałej ugody Polsko-Czeskiej. Uro­
czystość zakończył wspólny pochód z 
orkiestrami przez ulice Polskiego i 
Czeskiego Cieszyna.

Śmierć przy tańcu
PARYŻ PAP. Agencja France 

Presse donosi, iż w wiosce Zoznar w 
prowincji Burgos w Hiszpanii 5 osób 
poniosło śmierć i wiele innych zosta­
ło rannych naskutek załamania się 
podłogi w sali tanecznej.

Czy będą mówić?
LONDYN (obsł. wł.). Jeden ж 

członków Izby Gmin postawił pyta- , 
nie, czy w Moskwie zostanie poruszo­
na sprawa sytuacji politycznej jaka 
istnieje m terenie Hiszpanii. Pyta­
nie to dotyczyło również kwesta, czy 
rząd francuski powiadomił Wielką 
Brytanię o takim zamiarze.

W odoowiedzi głos zabrał wicemi­
nister Mc Neil. który stwierdził, że 
sprawy te nie będą poruszane w Mo­
skwie.

Eu gania żąda ods:kodiw?ń
SOFIA (obsł. wł.). Rząd Bułgarski 

wystosował memorandum do mini­
strów spraw zagranicznych Wielkich 
Mocarstw, w którym podkreśla swo­
je pretensje do odszkodowań ze stro­
ny Niemców.

W związku z tym rząd bułgarski 
prosi o dopuszczenie delegacji buł­
garskiej do obrad w konferencji mo­
skiewskiej.

Ojmisja r ądu belgijskiegi
BRUKSELA (obsł. wł.). Premier 

rządu belgijskiego zgłosił dymisję 
rządu, uzasadniając dymisję tę nie­
możności dojścia do porozumienia z 
poszczególnymi ugrupowaniami po­
litycznymi w sprawie polityki rządu 
odnośnie cen.

Kilku ministrów podało się już do 
dymisji przed tym.
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KOMUNIKAT NARODOWEGO BANKU POLSKIEGO.
Wobec krążących fałszywych pogłosek o wycofaniu będących w obiegu 

smaków pieniężnych, Narodowy Bank Polski podaje do wiadomości, iż 
dotychczas obiegające banknoty Narodowego Banku Polskiego są nadal 
ważnym środkiem płatniczym w kraju.

Narodowy Bank Polski
Oddział we Włocławku

BRZEŚĆ KUJAWSKI.

4

Głos z widowni

RADZIEJÓW.

NA MOCY AMNESTII.
Sąd Grodzki w Radziejowie zwol­

nił 60 i zakwalifikował do zwolnienia 
16 więźniów na podstawie ustawy 
amnestyjnej. (at.) 

głębokiej i naprawdę poprawnie za­
granej sztuki wykazują, że chodzi tu 
o pewną, dzięki Bogu nieliczną grupę 
publiczności, która nie posiada kul­
tury teatralnej, a przychodzi do tea­
tru, żeby... pośmiać się niezależnie od 
tego, czy na scenie jest dramat, czy 
rewia, Ibsen, czy Din Don. Nie prze­
czymy, że i taka, publiczność należy 
wychować, ale jeżeli to bardzo trudno, 
lub wręcz niemożliwe, pozostaje je­
dynie życzenie: „Przeczytajcie uważ­
nie plakat i jeśli jest repertuar po­
ważny oszomdziić sobie nudów, a 
wreszcie publiczności nerwów... i nie 
przvchodzié na sztuki, którvch s^n- 
su nie chcenie. czy nie potraficie 
zrozumieć. Ludzi z prawdziwa kultu­
ra na poważne przedstawienia we 
Włocławku starczy“.

Naszym zdaniem Teatr Miejski po­
winien w pierwszym rzędzie wysta­
wiać poważny renertns.r w zakresie 
komedii i dramatu. I dlatego niewąt­
pliwie z zadowoleniem powita wło­
cławska publiczność fakt, że w poło­
wie kwietnia uirzmny na tutejszej 
scenie ,,Wesele“ Wyspiańskiego wy­

stawioną przez Teatr Szkolny GZK.
Przedsięwzięcie to wielkie, ale są­

dzimy, że zysk kulturalny będzie. 
Teatr Szkolny może grać jednak naj­
wyżej raz do roku. Przede wszystkim 
interesuje nas praca Zespołu Arty­
stycznego przy Teatrze Miejskim. 
Obcięlibyśmy coś wiedzieć o tym po 
jakiej linii pójdzie jego praca. Po­
ważne kierownictwo artystyczne i na 
prawdę dobry reżyser dają rękojmię, 
że będziemy mieli szereg poważnych 
imprez. Czekamy i prosimy o uchy­
lenie rąbka tajemnicy, co w najbliż­
szym czasie ujrzymy na scenie.

„Teatromani”

3(roniRa
9Dłocławfta

Kalend. Rzym.-Kat. — Krystyny.
Kalendarzyk Słowiański — Niecisława.
Wschód słońca 6.01 — zachód 1740.
Dyżur lekarza Uhezpieczalni Społecznej nocny: 
dr Makohoński Eugeniusz, Cyganka 18.
Apteka dyżurna pl. Wolności.
Pocotowie Wodociągowe tel. 11-65.
Kino „BAŁTYK“ — Wielki przełom.
Kino „POLONIA“ — Romans pajaca.

W lusterku

Pamiętajmy
Rzeczą doniosłą w dzisiejszych czasach 
jest w naszym kraju ochrona lasów;
przecież tu niemcy swoim zwyczajem 
drzewa niszczyli po całym kraju.

Dziś więc musimy baczną opieką 
otoczyć lasy, stawy i rzeki...
Kiedy leczymy rany i blizny, 
dbajmy o dobro naszej Ojczyzny.

AGAPTT.

OSOBISTE.
Dotychczasowy komendant WF à 

PW kpt. Bubwilowicz zrezygnował x 
zajmowanego stanowiska. Kapitan 
Butwiłowicz był organizatorem ży­
cia sportowego na naszym terenie. 
Jako pełnomocnik Wojewódzkiego 
Urzędu PW i WF powołał do życia 
Powiatową i Miejską Radę WF i 
PW, zorganizował kilka kursów in­
struktorskich oddając tym wielkie 
usługi na polu wychowania fizyczne­
go, i dlatego z żalem donosimy o jego 
ustąpieniu.

Obowiązki Komendanta Powiato­
wego WF i PW objął ppor. Zaśkie- 
wicz. (at).

WALNE ZEBRANIE DRUKARZY
W nadchodzącą sobotę, 15 marca 

odbędzie się walne zebranie Zw. Zaw. 
Pracowników Przemysłu Poligraficz­
nego oddział we Włocławku. Zebranie 
odbędzie się w lokalu własnym przy 
ul. Tumskiej 5 o godz. 18-ej w pierw­
szym a o godz. 18.30 w drugim ter­
minie. Na porządku dziennym znaj­
dujemy sprawy następujące: spra­
wozdanie z działalności Zarządu, dy­
skusja i udzielenie absolutorium, wy­
bory nowego zarządu i wolne wnioski 
W skład obecnego zarządu wchodzą; 
F. Twardowski jako prezes, H. Sowa- 
la jako sekretarz i S. Rosołowski ja­
ko skarbnik.

Zarząd może się pochlubić dobry­
mi wynikami w pracy. Z zestawienia 
kasowego spostrzegamy, że w c:ągu 
ubiegłego roku zebrał sumę 99.426,20 
złotych, z czego przekazał okręgowi 
54.814,14 zł. na zapomogi i wsparcia 
gwiazdkowe wydatkował — 18.000 
zł. Po pokryciu różnych wydatków 
administracyjnych pozostało w kasie 
saldo w wysokości 10.269 zł.

Zarząd ponadto utworzył dodatko­
wą kasę lokalną, która została zam­
knięta w przychodzie sumą 27 584,70 
zł. Z kasy tej Zarząd wydał na 
gwiazdkę dla dzieci członków 10 tys. 
996 zł. zamykajac dzioń 31.12.46 r, 
saldem w sumie 16.588,70 zł. (at.).

Gajetę Kujauisky

Gdv s'e rodzJł wiek XX
„Wiek XIX nie żyje — niech żyjo 

Wiek XX“.
Słowa te możni bvło wvrvé na 

głównej bramie paryskiej Wystawy 
Powszechnej roku 1.900. — Bvîa ona 
jakbv jednym kielichem szampana, 
wzniesionvm „na zdrowie“, na nn- 
®ivślność wieku. Vórv nadcho^ł. 
Nie bvlo chvba nigdv w^hwv. k*"ó- 
rabv miała wieksz°. bardrięi sxmiho- 
liczne znaczenie, niż w^st^wa nar^s- 
ka. bednea iakbv zwrotnicą, d^Ach 
cnok. Wvgtawe te no“ównqćhv 
do domkn jluzinn'Sb7 w T.une Pa^nt, 
przed ktćr^rną grn-nndz’ s’q tłum ce- 
kawv. a jednocześnie n^d^wierz.cic- 
cy. Wywoływacze rozdzi°raią S'b:e 
gardło, wvohwalaiac ..osceni тіл0*ѵ 
éwh ta“, jakie znaidnia. się w budzie. 
— Publiczność wchodzi...

Na wystawę parvska. wchodzili lu­
dzie ciekawi a niedowierzałam, nale­
żący do XIX wieku. — Wyc^-odzT z 
z niej olśnieni już jako obywatele 
wieku XX.

Na wystawie tej zostab' skoncen­
trowane te wszystkie wielkie a*ntv, 
jakimi wiek XX rozmoczą! swą wie* 1 * iliką 
partię. Wszvstk'e wiplkie wynalazki, 
jakimi się dzisiaj ch>iubTmv, m;ałv 
ewa k^—nkę wystawioną w Paryżu w 
roku 1900.

ZWALNIANIE WIĘŹNIÓW.
Sąd Grodzki w Brześciu Kujaw­

skim zwolnił 3 więźniów i zakwalifi­
kował do zwolnienia 7 więźniów na 
podstawie amnestii. (at.)

Teatr w Polsce powojennej cieszy 
eie duż« nnnulamością. P^ecz zrozu­
miała. Żyliśmy przez sześć lat pozba 
wieni polskiego słowa na polskiej 
scenie. Chcemv sobie to stokrotnie 
powetować: Teatr znów przejmuje 
doniosłą rolę kulturalną.

I dlatego z radością witamy pow­
itanie półzawndowego zes^hi n’-zv 
Teatrze Mieiskim we Wł^ławku, 
który sięga do wvsokn wartościowe­
go repertuaru „Dziadv“. „pwv« i 
„.Huzarv“ wreszcie ostatnio .JTpi^rv“ 
Sa to ważne osiamim^ia. które przv 
tjosza chwałę orfani za to^m i r°^v- 
ßerom. Sa. to piprwszp kroki, al° kro 
ki poczciwe. Jpżpli do tego zalirzvć 
miła niesnodz.iankp. і?кя w 7°- 
ezfvm roku anrqwil ..Ttowiqt-q“ Zne5-nĄ) 
uczniowski Teatrn S’7^o1r>oriro 
odnosi s-;e wrażonio. ż° lodv тѵ—оіч- 
manp i whentmń «riami w pqìoqoìe 
nas^rm możemy dać poważne impre- 
icy teatralne.

■^i/nrn vtrd^ip nipvnxraTö wip.
Ÿlïe ..UniprA,ver“ ohndvilo trnnhp v.i*-zxr- 
ezlych refleksii nod ak°s°m w: drw­
ili — ale następne przedstawienia tej

Minęło dzisiaj 47 lat od chwili ot­
warcia tej wystawy, jednakże jest 
ona zawsze aktualna, jest to jak gdy­
by wielki katalog wszystkich niemal 
dzieł, jakimi chlubić się będzie wiek 
XX. Była to naprawdę wystawa przy 
szłośoi.

Odnoszono się jeszcze wtedy do 
większości nowych cudów świata juk 
do zabawek: samochody czy kino 
traktowano jako „sztuczki“, dobre 
dla chwilowej rozrywki, ale nie ma­
jące większego dla rozwoju ludzko­
ści znaczeniu.

Uderza nas dziwna krótkowzrocz­
ność większości, obok której jednak 
tym dobitniej występuje ostre, dale- 
kosięgle spojrzenie niewielu ludzi, 
umiejących patrzeć w przyszłość.

Śmiano się z elektryczności, kina 
dźwiękowego, obawiano się kolei po­
dziemnej. Nie przeczuwano — mówi­
my ciągle jeszcze o szerszych masach 
— wielkich pofeg XX wieku.

Wysbwa 1900 roku była hymnem 
na cześć T>otag; Niemiec. Sqm Wd- 
helm nrzyjeżdżał incognito do Pary­
ża. abv czuwać nad urządzeniem pa- 
w’^nów niemieckich.

Ni wystawie olbrzymi po^z’w bu- 
d.z:łv eksnonatv wojenne. Panicznie 
bano się samochodów, a bez drżenia 

oglądano potworne armaty wysta­
wione w pawilonie Creusota. Zachwy­
cano się wszelkimi narzędziami mor­
du, nie przeczuwając, że za lat czter­
naście cały świat przeklinać będzie 
te zabawki. Jeśli zaś potem odbudo­
wał się szybko to zawdzięczać to bę­
dzie właśnie wynalazkom jak:e na 
wystawie powszechnej traktowane 
byłv raczej z pewnym pobłażaniem.

Wystawa paryska rozciągała się na 
przestrzeni 222 ha. — brało w niej 
udział 40 państw na 50 zaproszo­
nych. Liczba wystawców wynosiła 60 
tysięcy. Cyfra zwiedzających bvla 
wprost rekordowa: wystawę zwiedzi­
ło 48 milionów osób. Wydatki ni 
urmdzonie wvstawy wvnioslv 120 
milionów franków, dochody 98 mi­
lionów. tak iż bvła to iedna z niewie­
lu wystaw prawie bezdeficytowych.

• • •
Na przestrzeni owych 222 hekta­

rów wyrósł jak gdvby znnełnie nowy 
Paryż Bvło to jednocześnie miasto 
przyszłości i przeszłości, gdyż część 
wvstiwv bvła retrosoektvwna i 
przedstawiała Paryż wieków -ub;e- 
vlvrh. Zdawało się, że jest to wielki 
karnawał Paryża, który jedna ze 
swv^h d.z;e!nic przebrał w najcud­
niejsze kostiumy.

Przed«Łnwiało -s;ę to lak gdvby 
czarodzioł^ka vrota. ośw:eŁlona ty­
siącem rri*nokoïorowvnh świateł, do 
którei ludy zapobiegliwie z całej kuli 
ziemskiej poznosiły swe skarby. Był 

to jakby czarowny sklep, w którym 
banalne obroty handlowe zim:enione 
zostały w jakieś widowisko feerycz­
ne.

Wystawa była przekrojem świata 
pracy. Starali się też po sv/ojemu 
upiększyć. Zwiedzającym wydawało 
się, że praca np. górnika polega na 
interesujących przejażdżkach minia­
turowymi wagonikami po czystych 
korytarzach... Tak samo fabryczna 
produkcja seryjna, stawiająca pierw­
sze kroki, wydawała się czymś baje­
cznie miłym, zabawnym.

Ekspedycje kolonialne, wymagają­
ce tyle trudu i poświęceń, tutaj re­
prezentowane były przez las minare­
tów, pagód, domćw indyjskich, chat 
murzyńskich, w których mieszkali 
dobroduszni kolorowi, z radością 
przyjmujący przewagę rasy b'alej.— 
Była to jedna wielka wszechświato­
wa sielanka.

Jednakże znajdowało się wielu lu­
dzi, którzy usiłowali wystawową sie­
lankę zatruć złymi wróżbami. Prze­
powiadano bankructwo, gdyż w kra­
ju nie ma pieniędzy, nikt nie kupuje 
wina; ii „cudzoziemcy nie przvjadą, 
gdyż boją się wojny z Boerami“.

Uważano wystawę za humbug. 
Znaleźli się „patrioci“, którzy uwa­
żali wystawę za olbrzymią ranę na 
ciele biednego Paryża, przyciągającą 
„ohydne muchy“, to znaczy cudzo­
ziemców z całego świata.

D. c. n.



Str. 4 GAZETA KUJAWSKA Nr. 6&

REKOLEKCJE W KOŚCIELE 
gW. STANISŁAWA.

* Dnia 13 marca r. b. t. j. dzisiaj w 
czwartek o godz. 6-ej wieczorem na­
stąpi początek rekolekcji. Po nabo­
żeństwie do św. Józefa nauka wstęp- 
ед.

Dnia 14 marca, W piątek, Msza św. 
o godz. 6.30 rano, a zaraz po Mszy 
iw. nauka dia wszystkich; o godz. 6 
nabożeństwo do św. Józefa i nauka 
dla młodzieży.

Dnia 15 marca, w sobotę, o godz. 
6.30 rano Msza św. i nauka dla wszy­
stkich, o godz. 6-ej po poł. nauka dla 
wszystkicn ; po nauce nabożeństwo do 
iw. Józefa i nauka dla panien.

Spowiedź święta w sobotę, dnia 15 
marca r. b. od godziny 2-ej po poł.

Dnia 16 marca, w niedzielę Msza 
iw.,o godz. 7-ej rano, a po Mszy św 
nauka dla matek: o godz. 8-ej Msza 
św.; o godzinie 9-ej nabożeństwo dla 
szkół; o godz. 10-ej J. E. ks. Biskup 
Sufragan dr Korszyński odprawi na­
bożeństwo dla odbywającycn rekolek­
cje, udzieli Komunii Świętej General­
nej i wygłosi naukę ; o godz. 11.30 — 
Suma z nauką dla ojców; o godz. 
4-ej po poł. Gorzkie Żale i nauka na 
zakończenie rekolekcji. (at.)

NOWY ZNACZEK POCZTOWY.
Z dniem 1 marca 1947 r. został 

wprowadzony do obiegu i sprzedaży 
znaczek pocztowy opłaty wartości 
1 zł., stanowiący pierwszy z 8-miu 
znaczków serii „Kultura Polski“. Ry­
sunek znaczka przedstawia w środko­
wej części podobizny Jana Matejki, 
Jacka Malczewskiego i Józefa Cneł- 
monskiego. Pod podobiznami daty: 
„1838—1893“, „1855—1929“, „1850 
—1914“. U dołu w dwu wierszach 
napisy: „Matejko — Malczewski - — 
Chełmoński“, „Malarstwo“. U góry 
napis: „Polska“, a po bokach jego 
wartość znaczka 1 zł. Kolor niebie­
ski. Znaczek jest perforowany i nie- 
perf erowany..

ODCZYT.
W sali Powiatowej Rady Zw. Za­

wodowych red. Andrzejkowicz wygło­
sił odczyt pt. Inteligencja w przekro­
ju historycznym a jej rola w dobie 
obecnej.

Odczyt wygłoszony został z całko­
witą znajomością tematu i spotka, 
się z żywym zainteresowaniem. Sa­
la Powiatowej Rady była szczelnie 
zapełniona słuchaczami. (at.)

PO ODCZYCIE.
Prof. Kostrzewski ostatnio swym 

odczytem podbił serca i umysły słu­
chaczów, to też ci wdzięczni za prele­
kcję zgotowali wielkiemu uczonemu 
serdeczną owację. Na odczyt pirzyby- 
lo ponad 800 osób.

Prelegent w oparciu o przesłanki 
lingwistyczne, antropologiczne - ar­
cheologiczne uzasadnił istnienie naj­
starszej kultury słowiańskiej (łużyc­
kiej) z przed 3000 lat. Już w VII wie 
ku po Chr. można mówić o wyodręb­
nieniu kultury słowiańskiej. Słowia­
nie mieli zamiłowanie do życia na 
wysokim poziomie.

Słowo wstępne przed odczytem wy­
powiedział mecenas Pruszyński, ja­
ko przedstawiciel miejscowego Klu­
bu Literacko-Artystycznego. (at.)

„ŻYWE TORPEDY“.
Ubiegłej niedzieli odbyło się pierw­

sze zebranie osób, które zaofiarowa­
ły swe życie do walki z Niemcami 
jako „żywe torpedy“. Na zebranie 
przybyło 19 osób. Ponieważ w dal­
szym ciągu trwa rejestracja i t. zw. 
„żywe torpedy“ zgłaszają się jeszcze 
przeto postanowiono odłożyć zebranie 
do czasu zakończenia rejestracji. at.

Za spckćj duszy

Danuty Marii Turczynowicz
b. instruktorki młodzieżowej we Włocławku i na Kujawach; członka tajnej orga­
nizacji przeciwniemieckiej „Ogniwo“; b. naczelniczki kolportażu tajnej organizacji 
prasowej „Piorun“; duchowej przewodniczki współtowarzyszek niedoli w więzieniu: 
we Włocławku, Inowrocławiu, Zwickau, Dreźnie, Wronkach, Fordonie i Koźminie, 
skazanej przez sąd niemiecki w Dreźnie na pięć lat ciężkiego więzienia, za nale­
żenie do „Ogniwa; bitej i katowanej w czasie śledztwa prowadzonego przez Gesta­
po i zamordowanej przez katów hitlerowskich w Oświęcimiu w dn. 14 marca 1943 
roku, w wieku lat 21.

w dniu 14 marca 1947 roku, 
w klasztorze OO. Reformatów o

iaSobnu Msza święta
o czym zawiadamiają

2806 Rodxice i Rodzeństwo

Z ŻYCIA PPR.
Reżyser Teatru Ziemi Kujawskiej 

ob. Mieczysław Walewski objął kie­
rownictwo kółka dramatycznego przy 
PPR. Kółko przystąpiło już do pracy.

W najbliższym czasie odbędzie się 
pierwsze przedstawienie. (at.)

NOWY ZESPÓŁ.
Włocławska Fabryka Celulozy i 

Papieru postanowiła zorganizować 
zespół teatralno-świetlicowy. Zespół 
ten na początek swej działalności ma 
wystawić sztukę pt. „Karpaccy Gó­
rale“. (at.)

NIECHLUJSTWO.
Siatki ściekowe znajdujące się na 

naszych podwórzach są przeznaczone 
do odpływu brudnej wody i różnych 
zlewów kuchennych.

Lokatorzy niektórych posesji wy­
lewają stałe i twarde odpadki ku­
chenne w postaci obierzyn, liści ka­
pusty i t. p. Wązkie szpary w siatce 
zanieczyszczają się i woda nie ma od­
pływu. Nie zwracając na to uwagi 
służące czy też same panie domu wy­
lewają na zabrudzoną siatkę pomyje, 
które w następstwie zamarzają. 
Powstają na podwórzach formalne 
ślizgawki pomyjowe. Czy nie wstyd, 
że o takich rzeczach trzeba pisać w 
gazecie i to o mieście, które preten­
duje do znalezienia się w szeregu 
miast kulturalnych?

W SPRAWIE PUBLICZNYCH 
ZBIÓREK.

Urząd Wojewódzki Pomorski zwra 
ca uwagę organizatorom zbiórek pu­
blicznych na art 7 ustęp 2 ustawy z 
dnia 15 marca 1933 r. o zbiórkach 
publicznych (Dz. U. R. P. Nr. 22, 
poz. 162), który postanawia, że csj- 
by organizujące lub przeprowadzają­
ce zbiórkę nie mogą za swe czynności 
otrzymywać wynagrodzenia.

Ponadto przypomina się również 
Organizatorom zbiórek, że zgodnie z 
postanowieniami § 12 rozporządzenia 
Ministra Spraw Wewnętrznych z dnia 
14.7.1934 r. o sposobach przeprowa­
dzania zbiórek publicznych oraz kon­
troli nad tymi zbiórkami (Dz. U. R. 
P. Nr. 69, poz. 638) o urządzaniu lub 
przeprowadzaniu zbiórek publicz­
nych nie mogą brać udziału dzieci i 
młodzież do lat 18-tu oraz młodzież 
szkolna z wyjątkiem słuchaczów 
szkół wyższych.

Winni wykroczenia przeciwko po- 
stnowieniom powyżej cytowanym po­
dlegają w trybie administracyjnym 
karze aresztu do jednego miesiąca i 
grzywny do 10.000 zł. lub jednej z 
tych kar.

w czwartą rocznicę bolesnej śmierci odbędzie się 
g. 9.30 rano

POMYSŁOWOŚĆ.
Odczuwamy brak żarówek elektry­

cznych. Ale od czego istnieją spryt i 
pomysłowość. Niektórzy mieszkańcy 
naszego miasta wchodzą do klatek 
schodowych i wykręcają znajdujące 
się tam żarówki iluminując własne 
mieszkania. Przestrzegamy tych po­
mysłowych wielbicieli cudzego świa­
tła przed celą więzienną. (at.)

DZIŚ W CZWARTEK 13 b. m. W 
TEATRZE „UPIORY“ — DLA 
SZKÓŁ.

Dziś w czwartek, 13 bm. w Teatrze 
Miejskim idzie przedstawienie „Upio­
rów“ H. Ibsena dla szkół średnich.

Początek o godzinie 18-tej.
Również i posiadacze legitymacyj 

Związków Zawodowych mogą korzy­
stać z 50% zniżki.

LOTERIA FANTOWA.
Koło Młodzieży PCK przy szkole 

powsz. Nr. 1 we Włocławku urządza 
16 marca br. od godziny 2-ej po po­
łudniu w lokalu szkoły przy ulicy 
Stodolnej Nr. 25 loterię fantową.

Całkowity dochód przeznacza na 
Święcone dla biednych dzieci.

7e sportu

Z wydawnictw
AL. ROGALSKI — „Już nigdy więcej1*. 

Wydawnictwo Zachodnie, Poznań 1947, atzt 
104, cena 160 eł.

Z MISTRZOSTW POMORZA W 
BOKSIE.

W przedbojach o Mistrzostwo Po­
morza w boksie wzięli również udział 
zawodnicy z włocławskich klubów 
sportowych „Zryw“ i „Orzeł“.

W pierwszym i drugim dniu walk 
włocławianie osiągnęli następujące 
wyniki: w wiadze koguciej Gloniak 
(KKS Inowrocław) znokautował w 
trzecim starciu Witczaka (Orzeł — 
Włocławek), w wadze piórkowej Rin­
ke (Zryw — Bydgoszcz) znokauto­
wał w pierwszej rundzie Ziółkow­
skiego (Orzeł — Włocławek), w wa­
dze lekkiej Wąsik (Legia — Chełm­
ża) wypunktował Bretesa (Orzeł — 
Włocławek), w wadze ciężkiej Chyła 
(Bydgoszcz) znokautował w drugiej 
rundzie Grabowskiego (Zryw — 
Włocławek), a Zmorzyński (Gryf — 
Toruń) wygrał na punkty z Roman- 
towskim (Orzeł — Włocławek).

Dodatkowo przeprowadzono towa­
rzyskie spotkania, w którym Degór- 
ski (Orzeł — Włocławek) spotkał się 
z Radbkiem (Legia — Chełmża). 
Walka została przerwana na skutek 
kontuzji Raitkego. Sędziowie nie­
słusznie przyznali zwycięstwo punk­
towe kontuzjowanemu, tłumacząc 
swą decyzję faktem nierównej wagi.

(at.)

Z przedmową Ad. Grzymały Siedleckiego, 
Okładkę projektował artysta-malarz A. trac­
ko wski.

Bez obawy popełnienia większego Iblędn 
można zaryzykować twierdzenie, że literatur* 
wojenna, która za przedmiot swój ma «una# 
tylko okrucieństwa niemieckie, poza swej* 
niezaprzeczalną wartością dokumentarną, nie 
zajmie wysokiego miejsca w piśmiennictwie 
Sam naturalizm opisu nie jest bowiem spraw­
dzianem literackiej wartości. Liczyć się trzeb» 
z tym, że w miarę zanikania bezpośrednich 
wrażeń i świeżości wspomnień, literatura, któ * 
ra powstała na tle tych okrucieństw nie będzie 
korzystała z przywileju niewygasającej aktuał 
ności. Świadkami tego procesu jesteśmy je> 
dzisiaj. Za to na czoło wysuną się problemy, 
natury socjalnej i politycznej, które zadeey 
dują o losach zwyciężonych Niemiec. Ty» 
przemianom odpowiada na zachodzie i u ua* 
coraz obfitsza literatura publicystyczna ж» 
temat Niemiec. Na naszym rynku wydawniczy* 
po zbiorze artykułów E. Osmańczyka pojawił 
się obecnie podobny pod niektórymi względami 
zbiór A. Rogalskiego p. t. „Już nigdy wię 
cej“ (Wydawnictwo .Zachodnie, Poznań 1947 r. (

Autor, obecnie już spec od zagadnień ni*- 
mieckich, obserwuje bystro >z perspektywy 
kraju wszystko to, co się w Niemczech — ■» 
wiązujących politykę światową na splątany wę 
zeł obecnie dzieje. Inwentaryzuje wypowiedzi, 
polityków, cytuje, sygnalizuje i komentuje, 
każde ważniejsze wydarzenie. W pracy swejt 
niezwykle sumiennej. A. Rogalski poza stana „ 
wiekiem, jakie mu wyznacza postawa Polaku,., 
przyjmuje często postawę intelektualisty, dl» 
którego problem niemiecki jest „pasjonując^ 
i dręczącą zagadką poznawczą“. Wynikiem t®. 
kiego stanowiska jest podejście pozbawione 
wszelkiej jednostronności i niepohamowame.ji 
animozji. . .

W rozpatrywaniu pasjonującego temat* 
autor zrezygnował z łatwej gry na ucznciaek. 
i posłużył się metodą przekonywującej urge , 
mentacji. Sprawdzianem dużej wartości zbiórkę 
jest jednak to, że z tych rozumowysh przęsłu 
nek w czytelniku nie rodzi się oschły stosunek«, 
do tematu. Jest przeciwnie. Rzeczowe podej­
ście, jest najlepszą pożywką dla obudzenia naj­
żywszego zainteresowania zagadnieniem nie 
mieckim.

Adam Grzymała-Siedlecki w przedmowie 
nie waha się zalecić przekładu książki na ję 
zyki obce.

KSIĘGARNIA POWSZECHNA 
\X łocławek, Przeska 4

P L- CA: 
L. Wulloce 

BEN HUR 
broszur. /'80zł. w oprawie 350zl.

C$łos2fpia drobne
BIURO POŚREDNICZĘ KUPNA i SPRZE­
DAŻY domy, wille, place itd. Nienałtowwki 
Jerzy, Włocławek, ul. Starodębska 12. m. 2, 
telefon 16—46. (2787)

ODDZIAŁ „SPOŁEM“ Włocławek, ul. 20 sty­
cznia 21 (dawn. Kaliska) posiada na składzie 
materiały budowlane: Papa smołowa witumi- 
czna, płyty suprema, maty trzcinowe, szkłe 
okienne, gwoździe i inne po cenach hurtowych. 
Dla ogrodników: Szkło okienne surowe na szy­
by inspektowe. (2794)

SKŁADAK w dobrym etanie, MOTOREK kaja­
kowy „Sachsa“ kupię. Molier. Włocławek, To­
ruńska 53a, telef. 11-68. (2803)
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